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Ludendorff.
Są momenty w historji na

rodów, w których wyczuwa
ją one tak konieczną i nie
przepartą potrzebę psychicz
ną bożyszcza, na którem 
mogłyby skupić się rozbu
dzone fale uczuć i wesprzeć, 
czyli bohatera narodowego, 
że w braku istotnego boha
tera, męża, „o piersi na mo
dłę Fidjasza*,  wyrastające
go głową i charakterem wy
soko ponad tłum, ów naród 
kreuje swym bohaterem 
pierwszą lepszą figurę, po
stawioną na świeczniku przez 
wypadki dziejowe i fantazję 
losu.

Takim momentem była 
wstrząsająca ludzkość do 
głębi wojna. Wyniosła ona 
na szczyty niemało osobni
ków różnej wartości i za
wdzięczamy jej niemało pseu
do-bohaterów wątpliwej wiel- 

Sosnowiec, 14 marca, 

kości, malowanek, które z 
czasem wypełzną, postrada
ją swą złotą powłokę i przej
dą do lamusa historji, odar
te*  z togi bohaterskiej i dja- 
demu wielkości.

W tej galerji powojennych 
pseudo wielkości znajdzie 
się Ludendoiff. Dzisiaj jesz
cze nic nie zdaje się szko
dzić mu to, że jako genera
lissimus popełnił krzyczączy 
błąd, wyzbywając sic pod 
koniec rezerw, że prowadził 
grę va banque a w pojedyn
ku z Fochem załamał się i 
pa dl. Nazwisko jego posia
da taki urok magiczny, że 
uchodzi w Niemczech wśród 
mas za autorytet w sprawach 
militarnych. Nic też mu nie 
szkodzi widocznie, że, wy
wierając dominujący wpływ 
na całą polityczną i dyplo
matyczną akcję Niemiec, nie
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dosiągnął nawet szczebla 
przeciętności f jako polityk 
i mąż stanu skompromito
wał się doszczętnie między 
innemi w sprawie polskiej. 
Mimo to hitlerowcy, socjal
ni narodowcy i inni nacjo
naliści ubiegają się o jego 
placet dla swych dążeń. Nie 
zaszkodziły mu też własne 
pamiętniki, które odsłoniły 
wnętrze i wykazały małą je
go inteligencję, małostko
wość j megalomanję. Pozo
stał dla szerokich kół na
cjonalistów bohaterem, nie
mal mężem opatrznościo
wym, od którego instynk
townie oczekują one wyba
wienia z trudnego położenia 
i pognębienia vaterlandu.

Tymczasem historja wy
dała o nim już ostateczny 
ny wyrok. Słynny historyk 
Hans Delbrtick, głównie na 
podstawie jego pamiętników 
poddał ścisłej analizie Lu- 
dendorffa i zawyrokował, że 
intelekt jego nie mógł u- 
dżwignąć ciężaru ogromnych 
żądań i odpowiedzialności, 
że absolutnie nie dorósł do 
roli generalissimusa i dykta
tora, a w swej bucie i me- 
galomanji był summa sum
marum jakby „Kadetem o- 
błędem dotkiiętvm“ (einver- 
rtickt gewerdener kadette).

Od czasu wojny czynny, 
a niespokojnego urn) słu, ge
nerał robił wszystko co możli
we, by ludzie o mm nie za
pominali. Ale nigdy nie miał 
takiej sposobności do wy

stępu na wielkiej arenie, jak 
obecnie, gdy przyszło mu 
przed sądem w Monachjum 
opowiadać o roli, którą w 
dniach 8 i 9 listopada z. r. 
odegrał w rewolucyjnej ak
cji Hitlera, mającej na celu 
marsz na Berlin, zaprowa
dzenie w Niemczech nowe
go porządku rzeczy i zmia
nę konstytucji wejmarskiei. 
Oczywiście na niego zwró
ciły się oczy wszystkich i 
okazał się on—jak mówi je
den organ wiedeński—-„po
litycznym generałem, który 
zasługi swoje całkowicie zma
zał przez tysiączne błędy i 
grzechy". Okazał się—mó
wi inny dziennik *-  ezanro- 
głowym, ograniczonym za
paleńcem, który oddał się 
na usługi obłędnego poli
tycznego ideologa i przyłą
czył się do akcji, której sro
motny koniec rnusiał prze
widywać każdy rozsądny 
człowiek, a która w najlep
szym wypad ku mogła tylko 
doprowadzić do rozpętania 
wojny domowej i sprowa
dzenia na Niemcy krwawe
go sromu.

Goethe twierdzi, że nie- 
miec musi zawsze kogoś nie- 
nawidzieć. Pod tym wzglę
dem Ludendorff jest najlep
szym riiemców przedstawi
cielem, gdyż ukazał się świa
tu jako mąż nienawiści, pe
łen jadu i furji teutońskiei. 
W trzygodzinnej swej mo
wie, dobrze przygotowanej, 
atakował już nietylko socja
listów i żydów, lecz i ka
tolików i w swej nieuzasad
nionej do nich nienawiści 
posunął się po niesłychanej 
napaści na Watykan, co o- 
czywiście nie mogło nie wy
wołać strasznej burzy wśród 
sfer centrowych w całych 
Niemczech. Zapomniał on 
całkiem, że niemieccy socja

Do zrzeszeń społecznych
Ze wszystkich dzielnic krsju 

dochodzą nas wieści, że jak do
tychczas najliczniej zakupuje akcje 
banku polskiego inteligencja pra- 
cująca. •)

Było to do przewidzenia. 

liści-—wcale nie tak międż 
narodowi, jak gdzieindz 
w dniu 1 sierpnia 1914 
tak samo krzyczeli „hurra 
jak junkrzy i szli na woj.. 
z takim samym zapałem 
lakierni samemi zaborcze-: 
nadziejami. Niemnie] ślep 
jest Ludendorff na to. że ż 
dzi niemieccy i inni oad. 
na już służą Germanji wic 
nie i wręcz ogromne odd 
ją. jej usługi. A co się tyc 
katolików niemieckich, to 
istocie krzyczącą niespr 
wiedliwością są stawia., 
przezeń zarzuty. Swiadc. 
one zarazem o tem, że L 
dendórff nie jest politykie 
skoro sądzi, że by li g. 
przeszkodą w germanizac 
ąef robocie- Prus w. Poznd . 
skiern i im przypisuje w. 
za utratę części G. Sląs. 
na rzecz Polski.

Ten ultranafodowięc, wz 
wający ciągle dozj^nocz 
nia żywiołów niemieckie. 
rozSija je właśnie przez p 
głębianie nienawiści i różu 
zarówno politycznych jak i-. . 
Iiginych i przed sądem ni 
nackijskinr daje z siebie u 
brąz dla Niemiec nad wy 
raz smutny.

Wyrok narodu o nim b. 
dzie daleko surowszym u 
wyroku sądu nad zdraj.. 
stanu, bo ów „bohater*  u 
wielbiany przez zastępy m. 
cjonalistów okazał się nu 
lutkim śmiertelnikiem, mu. 
liwie najgorszym politykie. z' 
bez rozsądku 1 taktu, a ró . 
nocześme niebezpiecznym r 
zykantem i awanturnikiem 

Generał Eryk Ludendoi,. 
stanął w pełnym świetle, o 
bjawił się cały i — pogrzu 
bał moralnie.

Z takim bohaterem na cze i 
le Niemcy musiały przegra 
wojnę sromotnie.

Macie j Wierzbiński.

Sosnowiec, 14 marca.

Słusznie chlubić się może i 
warstwa społeczna naieźytem po. 
mowaniem i wypełnianiem swyc, 
obowiązków obywatelskich.

Zawsze, a więc i tym razem 
Ale tym razem w poszczegó: 

nych wypadkach dla warsiw. 
tak bardzo zoboialej w cauacp
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Stefana Hetmana I IWfflli 
ulica Kołłątaja nr 1.

! woiny, wypełnienie obowiązku
I jest nadmiernie trudne. Mimo to

jestem przekonany, że wyliczenie, 
jakie ma być dokonane przez 
główny urząd statystyczny, wy- 

i każę stosunkowo bardzo poważny 
udział inteligencji pracującej w 

i złożeniu funduszów na bank 
polski.

jeżeli z innych dzielnic docho- 
{ dzą nas wieści radosne, to jed

nak w naszem Zagtębiu dotych- 
I czas zamafo jeszcze słychać o 

tej sprawie.
Z uwagi na bliski już termin 

zamknięcia subskrypcji, ośmiela
my się wystąpić z apelem do 
licznych w naszem Zagłębiu 
zrzeszeń i stowarzyszeń społecz
nych.

Zważywszy na istotną donio- 
i słość powodzenia subskrybcji.za- 
' rządy zrzeszeń społecznych i xa- 
; wcdowych winny przedewszy

stkiem umieścić wszystkie własne 
wolne fundusze zasobowe w 
akcjach banku polskiego (jeżeli 

; woRÓle fundusze mają nieuloko- 
( wane w innych pożyczkach pań- 
i stwowych), oraz zarządy tychże 
i zrzeszeń winny wystąpić do 

swych członków z wezwaniem do- 
K zakupywania akcji.

Oczywiście wezwanie te, jeżeli 
ma mieć skutek, winno być po
parte przez odpowiednią agitację.

Pożądaną jest rzeczą podawa
nie do wiadomości publicznej 
wyników zabiegów, przykład bo
wiem zawsze zachęca innych, o- 
raz zawadza niechętnych.

Korporacji społecznych i za
wodowych mamy w Zagłębiu 
sporo. *

Kolo stowarzyszenia polskich 
inżynierów górniczych i hutni
czych w Dąbrowie Górniczej, o- 
raz stowarzyszenie techników w 
Sosnowcu skupiają całą sferę 
kierowniczo-tcchniczną naszego 

, | przemysłu; szerokie warstwy pra
cowników umysłowych zrzeszoae 
są w związku pracowników prze
mysłowych i handlowych, w 
związku pracowników bankowych 
i ubezpieczeniowych oraz samo- 

’ rządowych; istnieje związek le- 
' karzy, stowarzyszenie nauczyciel

stwa szkół powszechnycn i śred- 
■ nich i t. d. Oprócz tych istnieją 

liczne organizacje kulturalno-spo
łeczne i oświatowe oraz sporto
we, mamy ponadto kongregacje 
kupieckie, rzemieślnicze i liczne 

, robotnicze związki zawodowe.
Przeprowadzona umiejętnie i 

energicznie propaganda na tere
nie tych zrzeszeń dać może wy
niki wcale poważne.

Każdy obywatel państw n mo
że powinien przyczynić a ę do 
powstania banku polskiego.

Nie można zniechęcać się ani 
usiawoć w działaniu. Wytwórz
my taką atmosferę, ażeby ci, któ
rzy przy pewnym wysiłku, ko

li niecznym, kiedy chodzi o przy- 
i szłosć narodu, mogli byli, a nie 
li zostali akcjonariuszami banku e- 

misyjnego i me przyczynili się 
do zbudowania społeczeństwu i 

| sobie lepszej przyszłości, czuli 
/ się moralnie napiętnowani, jako 

1 ludzie całkowicie nam obcy.
Pierwszy obywatel kzeczypo- 

j spolitej uznał za nieprzyjemne
| przyjmowanie w domu swoim

tych obywateli Rzeczypospolitej, 
ktoizy nie nabyli akcji bauku 

( polskiego.
' pizyktad do naśladowania;

Pamiętaimy:
że chwila obecnego egzaminu 

dziejowego jest równie ważna, 
jak czas najazdu bolszewickiego,

źe jeżeli każdy obywatel po
wiedziałby, iz właśnie teraz nie 
może subskrybować, nastać mo
gą czasy bardzo opłakane,

że wystarczy, ażeby milion po
laków nabyło po jednej akcji 
loo zlotowej,

źe pelnowplaconych dotychczas 
jest zaledwie około lo proc, o- 
góinej liczby akcji i

źe termin subskryoowania u* 
pływa z końcem marca.

Bolesław Iwański.

Wieści ważne.
— Prezydent Rzeczypospolitej 

przyjął honorowy protektorat nad 
związkiem harcerstwa polskiego.

— W Belwederze pod przew. 
prezydenta Rzeczypospolitej od
było się zebranie dyskusyjne dla 
omówienia projektów samorządo
wych, które rząd złożył już do 
laski marszałkowskiej. W kon
ferencji uczestniczył szereg po
słów i senatorów oraz znawców 
spraw samorządowych.

— Sprawa wybuchu bomby, 
który nastąpił onegdaj w połu
dnie w dyrekcji policji lwow
skiej, przybiera szerokie rozmiary.

Policja jest na tropie jaczejki 
komunistycznej, która jako osta
tnia na terenie lwowskim, dzia
łała przeciw państwu. W związ
ku z tein nastąpić miały wielkie 
aresztowania. Szczegó.y trzyma
ne są w ścisłej tajemnicy.

Opinja Lwowa wzburzona jest 
zamachem komunistycznym i u 
patruje w tym także rękę ru 
skich zamachowców.

— Na wczorajszem posiedze
niu komisji regulaminowej wy
słuchano referatu posia Klinkego 
w sprawie wyda.ua sądom posła 
Naumanna (niem.) na żądanie 
prokuratorji w Bydgoszczy. Pos. 
Naumann jest oskarżony, że za 
pośrednictwem swego urzędnika, 
wpisał do „księgi dusz* w swym 
majątku, fałszywe dane, odnoszą
ce się do jego csuby i jego ro
dziny, w tym celu, aby zacho
wać ciągłość „domiciium* na 
ziemiach polskich i tą drogą zy
skać obywatelstwo polskie, oraz 
prawa z tego wynikające.

Wniosek o wydanie pos. Nau- 
matia przyjęto 8 glosami prze
ciw 7. Pos. Nauman jest pierw
szym prezesem „deutschtumsbun- 
du" w Polsce.

— Według wiadomości z Ki
jowa, po 5-letnim pobycie na e- 
migracjt przybył tam przewodni
czący ukraińskiej rady centralnej, 
prot Hruszewski. Kruszewski o- 
świadczył, źe emigracja ukraiń
ska z uwagą śledzi wiadomości 
o odbudowie kraju, a zwłaszcza 
o ukrainizacji i wykazuje coraz 
silniejsze dążenie powrotu do 
kraju. Oświadczenie swe Hru
szewski zakończył ostrą wyciecz
ką pud adresem rządu polskiego 
i jego stosunku do Ukraińców w 
Maiopolsce Wschodniej.

— Przed kilku dniami, sto
sownie do umów, polska dyrek
cja kolei w Gdańsku podwyż
szyła taryfę osobową na gdań
skich kolejach w kl. 3 i 4 od
powiednio do takiej samej pod
wyżki na kolejach rzeszy nie
mieckiej. Senat gdański uczul 
się dotknięty tą podwyżką 1 
zwrócił się do polskiej dyrekcji 
kolejowej z żądaniem cofuięcia 
tego zarządzenia, powołując się 
na to, że taryfa osobowa w Pol
sce jest znacznie niższa.

— Pociąg pośpieszn Calais— 
Paryż Lion, wykoleił się 10 ki
lometrów przed Lionem, przy 
Gran ae Vioietes. Powodem wy
kolej tnia było to, iż maszynista 
zapóżno zauważył sygnał wstrzy
mujący pcciąg i za szybko zaha
mował go.

Cztery osoby poniosły śmierć, 
25 osób zostało rannych.

— Obwołanie kalifem króla 
Huseina wywołało niezadowole
nie u. muzułmanów, szczególnie 
w Egipcie. Marokku i Itjdjach. 
Ogólnie wskazuią na fakt, że 
mahometanie Hedżasu, Iraku i 
Transjordanji t a orzą znakomitą 
Ilość wyznawców proroka.

Zwolnienie za Kancia
gen. WrociyUsklega.

Warszawa. 23 marca.
(Teł. wł; „Iskry"). Dziś zwię-. 

zienia zwolniono za kaucją w 
sumie dwuch miljardów mk. gen. 
Wioczyńs^iego, oskarżonego o 
współudział w działalności p p.p.

Ges. JOzet flader geauraluym 
inswtorem artylerii.

Wąrszawa, 13 marca.
(Tel. wł. „Iskry"). Prezydent 

Wojciechowski podpisał nomina
cję gen. Józefa Hallera na geą^ 
ralnego inspektora artylerii.

Saszw?czainv komuarz
do walki z enidemlaml.

Warszawa, 13 marca.
(Tel. wł „Iskry". Prezydent 

Rzplit^j mianował ministra spraw 
wewu i /nych nadzwyczajnym ko- 
misarzc/S^Jo walki z epidemjami 
z pozostawieniem równoczesnera 
na ząjmowanem dotychczas sta
nowisku '

Hagroizoaa ofiarna zasługa.
Warszawa. 13 marca.

„Monitor Polski" we wczoraj
szem wydaniu .ogłosił zarządze
nia prezydenta Rcplitej, nadająre 
ofiarnym uczestnikom wojskowym 
pamiętnych krwawych zajść kra
kowskich krzyże zasługi, a mia
nowicie:

złoty krzyż zaslu i ppułk. Wla- 
dysłiwowi Bzowskiemu „za o- 
fiarną służbę w. wypełnianiu żoł
nierskiego obowiązku", oraz ś. 
p. rotmistrzowi Lucjanowi Bo
chenkowi, „poległemu ofiarną 
śmiercią w wype nianiu obowiąz
ków siuzbowycł)";

srebrny krzyż zasługi oficerom, 
biorącym udział w wypadkach 
krakowskich, w szczególności po
ległym ofiarną śmiercią, ś. p. rot
mistrzowi Franciszkowi Łukasze
wiczowi oraz ś. p. podporuczni
kowi Lucjanowi Zagórowskiemu;

broniowy krzyż zasługi ma- 
nom i podoficerom, biorącym u- 
dziai w krwawych wypadkach, 
w szczególności 10 ułanom, po
ległym ofiarną śmiercią. 

Z kraiu.
Warszawa. W domu nr. 3 

przy ui. Celnej, mieści się bóż
nica, Utrzymywana przez nieja
kiego Lejbę Blimbauma.

btosunki między Błimbaumem 
a właścicielem domu, Antonim 
Kaczorowskim, oddawna już nie 
należały do „poprawnych".

Sedno spraw tkwiło w tem, iż 
Kaczorowski starał się wszelkieml 
sposobami pozbyć bóżnicy.

Bóżnica korzystając z ochrony 
lokatorów, mimo rozmaitych za
biegów Kaczorowskiego, miała 
jednak zapewnione bytowanie i 
dlatego teź BI., nie oglądając się 
na nic, rozpoczął remont bóżni
cy. Gdy przeciwstawił się temu 
Kaczorowski, wtedy Blinbaum 
wespół z t zw. dozorem bóźui- 
cznym do tego stopnia ostro wy
stąpili przeciw Kaczorowskiemu, 
iż ten wczoraj w chwili natarcia 
nań tych sympatycznych lo
katorów, schwycił za rewolwer i 
zaczął strzelać.

Udgios trzech danych w po
wietrze strzałów, ostudził krew
kość nacierających, niemniej zwró 
ciii się oni do policji, która pod
ciągnęła Kaczorowskiego do od
powiedzialności.

— Trwający od dni kilku sta
ły przyoór wouy ua Wiśle do
szedł do 4 m. 8 cm. ponad po-

W obliczu zbrodni, osłoniętej 
woalem taiemuiczości, każdy 
Scherlok Holmes, zgodnie z za
sadą: „vherchez la feminel", o-- 
gląda się dokoła, upatrując ko
biety, która stała się przyczyną 
morderstwa.

Kto ma nieszczęście wysłuchi
wania codziennie nieomal spraw 
sądowych, ten, pomijąc procesy 
kryminalne większej wagi, prze
kona się z łatwością, że znaczna 
liczba spraw sąuowycn ma swo
je źródło w bezprzykładnym gło
dzie mieszkaniowym. Z tej racji 
hasło kryminalistów: „Szukajcie 
kobiety 1" trzeba w wielu wypad
kach sparafrazować w sensie, 
którego domaga się chwila o- 
becna. Proponuję więc, by de
tektywi nauczyli się nowego 
przykazania, mianowicie: „Szu
kajcie ochrony lokatorów"!

Ochrona ta bowiem, nie po
zwą ając gospodarzowi wyrzucić 
lokatora z mieszkania, nie może 
być jednocześnie dla mego tar
czą przeciwko bezpośredaim na
paściom kamienicznika. Stąd 
bojki i kłótnie, a epilogi w są
dzie.

bą i takie wypadki, że ochro
na losaturow jest bardzo daieką

ziom normalny. Jednocześnie je
dnak obecny stan oogody nie 
pozwala przypuszczać, aby spo
dziewana powódź nastąpić mogła 
w najbliższych dniach.

— W sprawie ponurego dra
matu rodzinnego, o którym do
nieśliśmy wczoraj, dowiadujemy 
się, źe Kwiecińska po wyjęciu 
kuli odzyskała przytomność i ze
znała, że sama strzeliła do sie
bie w zamiarze samobójczym z 
rozpaczy, źe mąt chce ją opu
ścić. Na podstawie tego zezna
nia uwolniono dziś Kwiecińskie
go z więzienia

Stanisławów. W Stanis'awo- 
wie zmarł ś,o. Władysław Fiał
kowski w 75 roku życia, woźny

Chleb głodnym dzieciom.
Dąbrowa, 14 marca.

Przeżywamy rok bardzo ciężki. 
Z dnia na dzień rosną szeregi 
wynędzniałej, zgłodniałej dziatwy, 
która puka do drzwi domów 
prywatnych i instytucji społecz
nych. aby ulżono jej doli mate- 
rjślnei i moralnej. Państwo w 
okresie trudnych zmagań się z 
naprawą sk rbu, jak również i 
instytucie samorządowe nie są 
w stanie uczynić zadość »ei pa
lącej potrzebie. Minister ? •> >■ 
pieki społecznej zwraca s »• ; ■
to do sooleczeństwa aby wzięło 
na siebie część ciężaru ratowa
nia dzieci. W całym kraju po
wstałą komitety „Chleb głodnym 
dzieciom". Dąbrowa Górnicza, 
posiadająca kilka instytucji, opie
kujących się dziećmi, idąc za 
wezwa iem m. o. s, zorganizo
wała komitet tygodnia kwesty 
„chltb głodnvm dzeciom". Do
chód zostanie przelany miejsco
wym insiytuciom opieki nad 
dziećmi na zaspokojenie najwię
cej ualacych potrzeb Potrzeby 
te są wielkie. Wierzymy, źe nie
ma w „as.em mieście nikogo, 
kto nie wyczuwałby ca ej rozpa
czy i bólu, mieszczącego się w 
słowach „głodne dzieci". 1 ro
zum i serce nakazuią nam naj
większą of arność w tej sprawie. 
Kto ratuje bezdomną nędzną 
dziatwę, ten pracuie dla przy
szłości kraiu: erzy sparza rąk do 
pracy, zapewnia spokój weZ sali sądowej.

Kumoszki a kwestja mieszkaniowa.
Sosnowiec, 13 marca.

rady powiatowej. S.p. zmarły, de 
szył się. ogólnym szacunkiem z 
powodu nieskazitelnego charakte
ru a na stanowisku swem, trwał 
nieprzerwanie przez 45 lat. speł
niając sumiennie swe obowiązki 
Bezdzietny ‘ wdowiec żył skrom
nie, składając grosz do grosza, a 
owocem -tych oszczędności był 
domek z.;.ogrodem i kawałkiem 
pola przy, ul. Sedelmajerow- 
skiej. Jak się obecnie okazało 
majątek ten wraz z gotówką 78 mi 
Ijonów/ zapisał zmarły na izecz 
bursy Włościańskiej im. Tadeu
sza Kościuszki, która wprawdzie 
rozwiązana się, lecz przelata cały 
swój majątek nu miejscowe ts.l.

wnętrzny i żdrowie moralne o- 
bywatelir ~K*estarze i kwestarki 
dołożą wszelkich wysiłków, by 
wszyscy obywatele mieli moż
ność złożenia w tygodniu kwe
sty jaknaihojniejszej of ary na 
cel tak doniosły i blizki sercu. 
Wierzymy, -tg z pomocą przyjdą 
nam wszystkie matki, które prze- 
lewaiąc w tym czasie część swej 
macierzyńskie! miiości na bez- 
dormie,. osierocone istoty, wy- 
nędzniae. skadaie duchowo i fi- 
zyczitc nletylKO hojną, ręką po- 

. . >.ry, lecz i innych zachę
cą si.,--cm i przykładem. 1 mło
dzież w/y Warny, aoy swe młode, 
pełne iii’. dla wszystkiego 
co dobić i pj.ęktie, serca otwo
rzyła w $m czaś e dla malucz
kich, którzy ta< -bardzo cierpią, 
a radzić sob.e same jeszcze nie 
mogą, Oszczędzając caućoy w 
jednym tylko tygoduiu na roz
rywkach, i‘ przyjemnościach, mło
dzież otrze niejedną łzę i rozpo
godzi wiele beznadziejnie smu
tnych twarzyczek.

Wspólny wysiłek wszystkich, 
da możność przeżywienia i wy
chowania w- tak bardzo ciężkiej 
dobie setek sierot i ubogich dzie
ci naszego miasta. Czekamy 
więc na otwarcie hojnej dioni 
wszystkich oDywateli Dąbrowy.

’ Komitet
„Chleb głodnym dzieciom".

przyczyną nieporozumień wśród 
obywateli i często w sprawach 
na oko zupełnie nic z mą nie 
mających wspólnego staje się ona 
głębOKo ukrytym leitmotywem 
dramatów i fars ludzkich.

W październiku r. ub. sądziła 
się pewna właścicielka domu w 
Sielcu przy ul. Kaliskiej ze swą 
lokatorką Katarzyną Kolodzteio- 
wą. w mieszkaniu Kołodziejo- 
wej podobno zbyt często odby
wały się tańce, wskutek czego 
spadał tynk z sufitu w mieszka
niu Anny Janowskiej.

Zeznania Janowskiej, świadka 
ze strony gospodyni, zirytowaiy 
ogromnie Kulodziejową, która 
zdaje się, jedyną podporę w pro
cesie znalazła w ustawie o o- 
chronie lokatorów.

Wkrótce po sprawie sądowej 
Janowska wpadka z impetem na 
męża Kołodziejowej i poczęła 
mu wymyślać w sposób tak 
gwa.towny, że biedny człeczyna, 
trochę „wypiwszy", me mógt Ja
nowskiej sprostać w szermierce 
na języki. ( Dopiero odsiecz jego 
połowicy, przywróciła równowagę 
obu troiifów.

Kulouziejowa w umiejętuem 
dobieram dusaduych epitetów-

wyda.ua
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2ni na jotę nie ustępowała swej co został pociągnięty do odpo- 
pueciwniczce. Lecz, że ma w wiedzialności sądowej. P. Julję 
sobie w.ęcej temperamentu wo- Gajos za mimowolną, . przykrą 
jowniczego, nie mogła go w .........    —----------- ------- —
pewnym memencie pohamować i 
porwawszy z ziemi „pacynę" u- 
derzyła nią w Janowską, kale
cząc jej twarz.

janowska zaskarżyła Kolodzie- 
jową do sądu okręgowego w So
snowcu. Sąd Kołodzieiową unie
winnił i wytłumaczył Janowskiej, 
■te jeżeli chce w dalszym ciągu 
domagać się sprawiedliwości, 
powinna sprawę skierować do 
sadu pokoju.

C-rk.

Kronika.
Kalendarzyk.

Dziś Matyldy kr. w.14 Jutro Klemensa

Piątek
Wsch. słońca 5.58

Zach. . 5.34

pomyłkę serdecznie przepraszamy. 
Pertraktacje. W ubiegłą śro

dę odbyła się wspólna konferen
cja przedstawicieli rady zjazdu 
i związków górniczych, w spra
wie propozycji przewystowców, 
domagających się zredukowania 
w marcu plac w przemyśle gór
niczym do przeciętnego zarobku 
w styczniu, czyli obniżenia plac 
lutowych o 16 proc.

Przedstawiciele związków wy
powiedzieli się kategorycznie prze
ciwko obniżeniu obecnych plac i 
postanowili zwrócić się do rządu 
o interwencję. . ‘ ‘

Niezałatwienie spornej kwestji 
wpłynęło na wsrzymanie projek- 
towanei zniżki cen węgla w dru
giej połowie bież, miesiąca 1 
prawdopodobnie obecne ceny u- 
trzymają się również w przysz
łym miesiącu.

Zawieszenie pracy. Ponie
waż uxłady, prowadzone w nie
których gałęziach przemysłu, nie 
doprowadziły do pożądanych re
zultatów, niektóre przedsiębior
stwa zawiesiły pracę.

Dotychczas zamknięto fabrykę 
Huiczyńskiego w Zawierciu gdzie 
od soboty pracuje tylko jeden 
oddz'ał przy wykończaniu zamó
wień. poza tem wszyscy robotni
cy i personel biurowy został 
zwolniony.

Od dziś sfaje zupełnie cemen
townia „Wysoka"

Pomeważ ewentualność taka 
zagraża również innym zakładom, 
rząd ma się podjąć interwencji, 
chodzi bowiem., o to, aby w o- 
kresie sanacji stosunków, sorawa 
bezrobocia wraz z jego następ
stwami, nie utrudniała pracy rzą
dowi.

Jak słychać, okres obecnych 
tarć i zatargów w przemyśle ma 
się wkrótce skończyć I wszystkie 
zaKłady mają rozpocząć pracę 
normalną

Stosuuki sie normują. Do 
niedawna w żadnem z miast Za
głębia nie można było maizyć o 
zdobyciu jakiegokolwiek lokalu 
handlowego, zwłaszcza w lepszym 
punkcie, obecnie zaś, dzięki u- 
zdrawianiu stosunków, caiy sze
reg sklepów i L p. przedsię
biorstw, prowadzonych dzięki 
tylko machinacjom spekulacyj- ' 
nym, zwija swą działalność.

Wystarczy zaznaczyć, iż w Bę
dzinie np. gdzie pootwierano 
mnóstwo sklepów w suterynach 
i t. p. ubikaciach, dziś na pryn- 1 
cypalnych ulicach są do odstą- 

____ ________ ____ . , pienia przyzwoite lokale handlo- i 
zapomniawszy widocznie o istnie- . we, za które żąda się od 5oo do i 
jących przepisach, wypuszczają 
swych ulubieńców na ulice bez 
kagańców. Wobec tego władze 
mają zamiar znów energicznie 
wziąć się do rzeczy. Wkrótce 
rozpocznie się bezwględne tę
pienie psów wałęsających się po 
u icach.

Stagnacja w przemyśle. Sta- 
[tystyka z ubiegłego miesiąca o 
(Stanie pracy w przemyśle Zagię
ta zanotowała redukcję dni pra
cy w większej części zakładów 
przemysłowych. A więc: fabryka 
‘manometrów J. Łańcuckiego czyn
na była 4 dni w tygodniu, kop. 
j.Czeladź" 5 dni, kop. „Orion" 4 
(do 5 dni, w fabrykach i kopal
inach tow. sosnowieckiego od 
;28 m.b. praca trwała 4 do 5 dni, 
■huta „Staszyc" 5 dni, kop. „Ha
lina" 5 dni w tygodniu.

Przyczyną redukcji czasu pra
cy byłą ciężka sytuacja finanso
wa i brak zamówień.

j Przykra pomyłka. W nume
rze wtorkowym „iskry" w kro
nice umieściliśmy wiadomość o 
[kradzieży zegarka, której miała 
»’ę dopuścić jul,a Gajos na szko
dę Jana Skowrońskiego. Wiado
mość ta podana została mylnie, 
W rzeczywistości bowiem rzecz 
Jhiała się odwrotnie, Jan Skowroń
ski bowiem bęoąc w mieszkaniu 
tldlji Gajos skiadi jej zegarek, za

Akcje banku polskiego, 
rzędnicy grodzieckiego tow. ko
palni węgla w Grodźcu przed 
kilku dniami zwrócili się do za
rządu z prośbę o udzielenie kre
dytu na Kupno akcji banku pol- 
iskiego. Zarząd chętnie przychylił 
'się oo prośby urzędników, Którzy 
obecnie gremjalme zapisują lisię 
subskrybentów, inne zakłady 

^przemysłowe wobec kończącego 
jsię terminu subskrybcjt z ca.ą 
‘gotowością przychylają się ile 
Imożności do żądań swych pra
cowników, umożliwiając im na
bywanie akcji banku polskiego.

Chleb głodnym dzieciom. 
‘Przypominamy cz.onkom zarządu 
'oraz delegatkom komitetu p. n. 
i „Chleb głodnym dzieciom", że 
dziś o godz. 8 wieczorem odbę
dzie się zebranie na plebanji w 
Sosnowcu celem rozpoczęcia wła
ściwej akcji.

Rejestracja koni. Starostwo 
będzińskie rozplakatowało ogło
szenia w sprawie rejestracji ko- 
lui. Właściciele zwierząt pocią
gowych (koni, mułów i osłów) 
obowiązani są do dnia 23 m. b. 
‘zgłosić się do magistratów, lub 
urzędów gminnych, celem zare
jestrowania zwierząt. Za niestoso
wanie się do rozporządzenia gro- 
Izi grzywna, sięgająca wartości 
^zwierzęcia.

Walka z wścieklizną. Od 
•pewnego czasu wiascicieie psów, 

U-

looo dola'ów odstępnego i to 
częstokroć z urządzeniem.

Świadczy to najlepiej, iż złote 
czasy ola spekulantów, skończyły 
się bezpowrotnie.

Przedstawienie. W niedzie
lę, dnia 16 b. m. uczennice szko
ły handlowej p. Łabudzińskiej w 
Dąbrowie, urządzają w sali re
sursy przedstawienie, na którem 
odegrane zostaną dwie komedyj
ki: „jestem zabójcą" i „leden z 
nas musi się ożenić", na zakoń
czenie zaś wykonany zostanie 
efektowny balet „Wiosna".

Dochód z przedstawienia prze
znaczony na samopomoc szkoły.

Napad. Do jatki rzeźnika 
Fuchsa w Gołonogu, wpapło 
dwuch uzbrojonych drabów, 
którzy po steroryzowaniu napad
niętego, zrabowali około stu mi
ljonów marek oraz 5 klg. mięsa, 
poCzem zbiegli.

Małoletni złodzieje W Dą
browie ujęto banaę małoletnich 
złodziei, złożoną z 7 wyrostków, 
z których najstarszy liczy 15 lat.

Organizował wyprawy i kiero
wa* bandą 1 Mętni W. Cebo, no
towany już kilkakrotnie w po
licji.

Specjalnością wyrostków były 
kradzieże drobiu, którego w sto
sunkowo niedługim czasie, skra- 
d;l bardzo dużo.

Zaznaczyć należy, iż większość 
z mch ma rodziców., którzy 
prawdopodobnie wiedzieli o po
stępowaniu swych latorośli, a 
może nawet namawiali je do 
kradzieży.

Sportowcy Zagłębia bacz
ność! Ukazał się nr. 2 tyg. „No
win sportowych Sstadjonu", wyd. 
Aj. Wsch., .pronumeratę i kore
spondencję przyjmuje Aj. Wsch. 
Sosnowiec, Kołłątaja 3.111 p., tel. 
184. 1562-2

Z kina „Zacisze*. Kto z nas 
nie Slyszai o piekielnych intry
gach i zbrodniach niemieckich 
szpiegów wojennych? Film „Na 
tropie szpiegów" daie nam praw
da wy. obraz działalności tych 
szakali podczas wojny światowej. 
Niezwykła treść, ujęta w ciężki 
dramat spotęgowanej prześwietną 
grą pięknej amerykanki Heleny 
Chadwick pozostawia niezatarte 
wrażenie. _________

Z teatru.
Premjera „r*taka“ odbędzie 

się jutro w sobotę. To też pró
by odbywaią się w całej pełńl 
reżyserją Romana Tańskiego. Ob
sadę sztuki stanowią: Burmistrz 
—Stan. Knake-Zawadzki, ławnicy 
magistraccy—pp. Jaworski, Opa
liński, Thiel, Golczewski; sekre
tarza, tęskniącego do szerokiego 
świata—gia Morozowicz; woźne- 
gj—Pelszyk; trębacza—Kisielew
ski; wynalazcę—Hdlew.cz; syna 
konsula—Tański; burmistrzankę 
—KubańSKa; Marysię—Helleńska. 
Dziś udoędzie się „Ptaka" jene- 
ralna próba w specjalnych no
wych dekcraciach, które wyko
nał Jan Szymczyk. Niezawodnie 
sztuka Szaniawskiego, która cie
szy się obecnie oibrzymiem po
wodzeniem w Warszawie w. tea
trze Rozmaitości, przyjęta będzie 
i u nas życzliwie.

Niedziela popołudniu pro
gram nader urozmaicony, który 
musi wszystKim przypaść do 
gustu, ba aż trzy sztuki przesu
ną się przed oczami widzów: a 
więc arcydzieło literatury polskiej 
„Pan Beuei"; miia biuetka sce
niczna „Bron niewieścia"; zaicoń* 
czy zaś arcywesuła krutochwila 
„Wujaszek Alfonsa". Początek 
godz. 4 a popol.

Niedziela wieczorem— afisz 
zapowiada poraź trzeci „Turo
nia" z Knake-Zawadzkim w roli 
Szelf.

Poniedziałek Dąbrowa—no
wość dla Zagłębia „Ptak" Sza
niawskiego.

Wtorek Saturn—występ tea- 
atru sosnowieckiego, który cie
szy się tam stałem powodzeniem. 
Odegraną będzie sztuka Żerom
skiego „Turoń". Początek g. 7 i 
pói wiecz.

Wieczory Boya. Zapowiedź 
przyjazdu Boya do Zagłębia zo
stała przyjęta przez publiczność 
nader życzliwie i już dziś można 
powiedzieć, źe sale wypełnione 
będą po brzegi doborowymi słu
chaczami. Boy ukaże się tylko 
dwukrotnie, w środę 19-go w 
Będzinie i w czwartek 20 bm. w 
Sosnowcu. Sprzedaż biletów roz
poczęta.

„Echo" krakowskie najlepszy 
polski chór złożony z przeszło 
40 śpiewaków, który otrzyma! 
pierwsze nagrody na zjeździć 
śpiewaczym w Warszawie i w 
Amsterdamie, został zaproszony 
przez dyr. Czarneckiego na jeden 
wieczór do Sosnowca. Koncert 
ten odbędzie się w poniedziałek, 
dn. 24 b. m.

Lekarz-dentysta 1497

Maria Bitnj-Szlachla 
uuiiit diuumii, hm rsifiui. 

Pracownia zuuow sztucznych. 
Hrzyimuje od g. z-ej do /-ej p. p. 

(Oprócz niedziel i świąt).
nlica Małachowskiego 16, II p. 
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TELEGRAMY.
(Przez telefon.).

Posiedzenie seima.
Warszawa, 13 marca.

(Tel. wł. „Iskry"). Na dzislej- 
szem posiedzeniu sejmu, prze
prowadzono dyskusję nad usta
wą o pomocy państwa na odbu
dowę zniszczonych budynków. 
Poseł Matłosz (zw. lud. nar.) w 
dłuższem przemówieniu wskazał, 
że przy odbudowie, szczególnie 
w Małopolsce Wschodniej, po
pełniono wiele nadużyć przy ko
rzystaniu z drzewa rządowego. 
Poseł miał na myśli sprawę Do- 
bromilu, w której brali udział 
niestety i posłowie. Poseł • nie 
wymienił jednak nazwisk, Na
stępnie przemawiał pos. Langier 
(wyzwól.), który również obszer
nie omówił działalność tzw. spó
łek budowlanych.

Dyskusję przerwano i na żą
danie większości klubów izba 
przeszła do krótkiej, demons’ra- 
cyjnej dyskusji w sprawie Kłaj
pedy. Poseł Dąbski referował 
wniosek, aby rząd dopilnował 
praw Polski do korzystania z 
portu Kłajpedy. Minister spraw 
zagranicznych, p. Zamoyski o- 
świadczył, że rząd czyni wszyst
kie możliwe wysiłki, aby prawa 
Polski zabezpieczyć. Głosami 
wszystkich klubów, przeciwko 
glosom Ukraińców, wniosek zo
stał uchwalony, poczem izba prze
szła do dyskusji nad ustawą o 
zabezpieczeniu na wypadek bez
robocia. Dyskusję zakończono i 
uchwalono w drugi czytaniu w 
redakcji komisyjnej.

Sprawa żyrardowska.
Warszawa, 13 marca.

(Tel. wł. „Iskry"). Na posie
dzeniu podkomisji komisji bud
żetowej sejmu obradowano nad 
sprawą tzw. żyrardowską. Spra
wę tę referował poseł Romocki 
(ch. d.). Referent przedstawił 
materjał, stwierdzający, że pań
stwo włożyło w zakłady żyrar
dowskie 3 miljony frank, złotych 
odebrało zaś tylko 18 tys. frank, 
zł. Straty te powstały w dwuch 
okresach. W pierwszym okresie, 

UWAGA! Tylko do niedcieli <6 b. tn.
Ostatnia I najciekawsza serja „STANLEY W AFRYCE* 

w 7 nadzwyczajnych aktach.

PIERWSZYCRAZł W SOSNOWCU! Ę*Cłność !!

Janiec miłości i śmierci" a JAMSON i 111114“
Gigantycznej potęgi dramat współczesny w 7 wielkich częściach.

Niesłuszne posądzenie.
Posądzono p. J. Cwiebel, zam. przy ul. Nowopogoń- 

skiej 13. jakoby miał u siebie kradzioną monstrancje, jak 
się okazato, monsirancję tą dał panu I. Cwiebel proboszcz 
marjawicki J. Szymanowski do pozłotki... Jednostki, które 
w ten sposób chclaly szkodzić opinji p. J. Cwiebel, będą 
pociągnięte do odpowiedzialności sądowej.

J. CWIEBEL
'zakład jubllersko-zegarmisirzowski.

przed zawarciem umowy likwi
dacyjnej, za straty nikt nie może 
ponosić odpowiedzialności,

W drugim okresie stra y pan 
stwa, mogą zdaniem referenta oo 
ciążyć tylko b. min skarbu p 
Kucharskiego. B. min. Kucha-ski 
jutro ma odpowiedzieć na referat 
posła Romockiego.

Rozwiązania narlamenta 
nlamiecklBno.

Berlin, 13 marca.
(PAT) W sejmie rzeszy kan

clerz Marx wyłuszczył jeszcze 
raz konieczność utrzymania w 
mocy nadzwyczajnych zarządzeń 
wydanych na podstawie ustawy 
o pełnomocnictwach, poczem od 
czytał następujący reskrypt pre 
zydenta rzeszy:

„Rz.ąd rzeszy stwierdziwszy, ź.: 
większość parlamentu nie zgadza 
się na utrzymanie nadal w mo
cy bez zmiany rozporządzeń 
które wydane były na podstawi- 
ustawy o pełnomocnictwach z 
13.X i 8X11 1923 r„ a które to 
rozporządzenia rząd uważa za 
konieczność życiową, rozwiązuie 
parlament na mocy art 25 kon 
stytucji.

Proces Hittlera.
Monachjum, 13 marca.

(P.A.T.) Dziś przesłuchiwano 
dalej Kahra. Obrońcy zadawali 
mu pytania. Na zapytanie oskar 
źonego Kribla, czy świadek wic 
dział 9 planie kapitana Erhardta 
pochodu na Berlin, odpowiada 
Kahr, źe o tego rodzaju przygo
towaniach wiedział. Świadek sta 
le występował przeciwko wszei 
kim wzmiankom o pochodzie n<- 
Berlin. Dyrektorjat miał być zja
wiskiem przemljającem.

Oskarżony Hittler czyni Kahro - 
wi zarzut dlaczego na konferen
cji 6 listopada nie wystąpił jak- 
najostrzej przeciw pochodowi na 
Berlin.

Kahr jaknajbardzlej stanowczo 
odpiera zarzut jakoby mogli lub 
chcieli wykonać zamach stanu.

Na zapytanie przewodniczące
go oświadcza Kahr, że utworze
nia dyrektorium nie uważał za 
zamach stanu. Przewodnicząc 
odczytują oświadczenie prof 
Bauera, że ten wyrażenie „Na

wynalazc%25c4%2599%25e2%2580%2594Hdlew.cz
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izód do Berlina* uważał jedy- 
e za protest przeciwko sepa- 
ty stycznym dążeniom Bawarji. 
j wojskowym marszu do Berli- 
a Bauer nie myślał. Kiedy na 
dno z pytać adwokata Kohla, 

Kahr odpowiedział, źe już udzie- 
•ai kilkanaście razy odpowiedzi 

więcej odpowiadać nie będzie, 
świadczył obrońca Kohl w o- 
irjm tonie, źe wyprasza sobie 
go rodzaju zachowanie

adka.

Sprawa Kłaleedy.
Warszawą, 13. marca.

(Tel. wł. „Iskry"). Dziś rano 
odbyto się posiedzenie sejmowej 

c misji dla spraw zagranicznych, 
uświęcone sprawie Kłajpedy., 

Minister spraw zagranicznych Za
mojski wygłosił referat o stanie 
«• prawy, zgodny, z informacjami 
■ ooawanemi przez prasę. Poseł 
jan Dąbski uczynił ministrowi 
zarzut, że za m a ł o informuje 
parlament o sprawach pierwszo
rzędnej wagi. Miniser Zamojski 
odpowiedział,, że nie będzie się 
zajmował odpieraniem zarzutów 
natury osobistej i dodał jeszcze 
wyjaśnienia w sprawie prac ko
misji ligi narodów, która bawiła 
w Kłajpedzie. W rezultacie wy
brano podkomisję, złożoną z 4 
osób, a mianowicie z posłów 
Dębskiego, Dębskiego, Strońskie- 
go i Liębermana dla opracowa- 
wania rezolucji, która ma b y ć 
zgodnie przyjęta przez wszystkie 
stronnictwa. Oprócz tego człon
kowie komisji domagali się, aby 
dyskusja w sprawie Kłapejdy 
odbyłasię w sejmie jak najprędzej.

Staniała ezeskta.
Praga, 13 marce.

(Teł. wł. „Iskry"). Prasa opo
zycyjna czeska ogłasza dziś spis 
afer korupcyjnych, ujawnionych 
w ostatnich czasach w Czechach. 
Spraw tych jest 12, a mianowi
cie: 1) skandal spirytusowy, przy
cięto jeden s senatorów wzia.l 
tapówkę w sumie 10 milj. koron 
czeskich na przekupienie posłów,- 
2) skandal węglowy polegający 
na tem, że w czasie strajku w 
kopalniach czeskich, zakupywano 
węgiel od kolei austrjackich za 
itośredniciwem jednego z ban
dów, któremu wypłacono wysoką 
orowtzję; 3) afera ministra Mis- 
sury, który wywiózł meble z pa-

taco b. arcyks. Fryderyka i po
darował je swej przyjaciółce; 4) 
sprawa pobierania olbrzymich 
łapówek przez sfery rządowe za 
udzielanie koncesji na buddwę 
radiostacji; 5) sprawa pobrania 
w Hostiwarze od tamtejszych pie
karzy 5 milj. kor. czesk. łapówki 
przez bliskich krewnych premie
ra czeskiego; 6) panama przy 
sprowadzaniu tłuszczów z Jugo- 

się’’ -sławji; 7) sprawa urzędników u- 
rzędu ziemskiego, meblujących 
swe prywatne mieszkania na 
koszt skarbu państwa; 8) nadu
życia przy dostawie maszyn do 
pisania dla wojska; 9) nadużycia 
przy dostawach spirytusu dla 
wojska, wreszcie 10) 11) i 12) 
dotyczące skandalicznych nadu
żyć przy remoncie koni dla armji, 
przyczem koni dostarczali pra
wie wyłącznie senatorowie i po
słowie parlamentu czeskiego, po
bierając za nie ceny niepozosta- 
jące w żadnym stosunku do 
istotnych cen targowych letni.

Frank zwycięża w walce 
ze speknlantainl. 

Paryż, 13 marca.
(Teł. wł. „Iskry*). Frank fran

cuski i belgijski wskutek więk
szych zakupów i wiadomości o 
kredytach amerykańskich osiąg
nął znaczną zwyżkę.

Pogoda oa dziś.
Zachmurzenie zmienne, w no

cy mróz, w ciągu dnia pocieple- 
nie, na południe Polski śnieg, 
w i a t r y północne i północno- 
wschodnie.

Giełda.
WALU I Y. 

Warszawa. 13 marca. 
Dolary — 9.250.000. 
Funty — 39950.000. 
Franki franc. — 4o5.000. 
Franki szwajc. — 1.600.000 
Liry włoskie — 395.000 
Korony czes. — 264.000, 
Korony aust — 129 
Frank wal. — 1.800.000. 
Bony złot — 1.400.000.

GIEŁDA GDAŃSKA. 
Gdańsk, 13 marca. 

(Notowania w guldenach) 
Dolary — 5,84.
1 miljon mkp. — 0,60.

Bilans Spółki wyrobu cegły „ZGODA"
Srółka ran. z ogr. oJcow. w Kozłowelafirze

za czas od dnia 1 stycznia do dnia 31 grudnia 1923 roku.
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Zarząd: Konieczny, Zając.
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AKTYWA 

Pozostałość w ka
sie .. . r . .

W towarze . . 
Maszyny . . . 
Ruchomości . . 
Nieruchomości.

6152948 
Io264ooo 
4o16t45o 

48466o 
861468 57924526

Ks.G

52-55

PASYWA

Udziały złożone 
□rzez spóluików 44354918

44354918!

Czysty zysk od
1.1. do 31.X1I. 13569608

579.4526 _ 57924526

Rada Nadzorcza: Franczyk.

jako amatorki teatru żołnierskiej pułkn.
Zgłoszenia pisemne uprasza się do 
filji „ISKRY® w Będzinie pod „PAP® 

1641-2

A poszukuje miejsca sklepowej bufe-
$ * towei lub kelnerki, Sosnowiec,
A Pogoń Racławicka 1 Żelichowski. 
W 1618
n FV!v rzadca> ®feonom rolny z Ukrainy 

4A *-* przyimie posadę od za>az, lub 
2 od 1 kwietnia. Łaskawe zgioszenfa 
W do adm. Iskry dla „Ekonoma*. K27

OGŁOSZENIE.
Przewietrzniki dwa (exhaustery) ssąco-tłoczące 
fabryki „Ausburg Nurnberg8 na kulkowych łoży
skach, o skrzydłach średnicy 900 mm., dający 
'powietrza do 425 mtr. otwór ssący 600 mm. 
tłoczący 550 x 500 mm. sprzedam po 1.200 zł. sztukę

Lublin, ul. Bernardyńska nr. 24, Janicki.

1584-1

IL o k a 1 e.
4 grosze za wyraz

pokoju elegancko umeblowanego z 
* utrzymaniem lub bez możliwie w 
śródmieściu pos ukjue proiesor-polo- 
n sta. Może ew. pomagać w lekcjach 
Cena obojętna- Zgłoszenia do adm. 
pod ,3057*. 1555-1
Pokój do wynajęcia. Wiad.mość:Dą- 

browa. Sobieskiego 25. Piwiarnia 
Wieczorka. 1553-2
Sklep, dwa pokoje i kuchnia zamie-.

nie na 3 pokoje z kuchuią w 
śródm eściu. Zgłoszenia przyjmuje 
administracja Iskry dla „M. K.* 

1690

Żądajcie wyśmienitej

m
« Generalne Przedstawicielstwa 

om Hm m rm,
! 99'
WARSZAWA, ul. TWARDA nr. 4.

Różne.
4 grosze za wyraz.

Potrzebny natychmiast na prąd trójfazowy o Wysokiem i niskiem napię
ciu na stałe zatrudnienie

li IM Cl dzielny fachowiec, który jest w stanie siećlltllllłilJlllyi ' st>cie transformatorów utrzymać oraz 

kilku elektromonterów janiem transformatorów i silników 
elektrycznych oraz naprawianiem i wzorowaniem liczników. 1 571-2
Zgłoszenia z dołączeniem odpisów świadectw 1 podaniem do

tychczasowych zajęć uprasza się skierować do

CENTRALI ELEKTRYCZNEJ 
oa powiat chodzieski w Cnodzieży — Wielkopolska.

ZIMOWE MIEJSCE 
KLIMATYCZNE

BYSTRA liii i ILU I IHPiffi 

„UZDROWISKO" 
Dra Mar ja na Szarowskiego 

z opieką 
lekarską

dla zdrowych i ozdrowieńców.
1404-1

PENSJ3NAT

PHZEDSlĘBiURSTWO BUDOWLANE 
poleca się Sz. P. T. Publiczności do wykonania robot ziem
nych, wszelkiego rodzaju tanich budowli fabrycznych 
i mieszkalnych, roboty żelbetonowe, oraz sporządzenia 

projektów, planów i kosztorysów.
jako zaprzysiężony rzeczoznawca przeprowadza również 
oszacowania budynków w celach pożyczkowycn i sądowych

Polecając się łaskawym względom, kreślę się 
Z poważaniem

Alolir GolasowsKi—Budowniczy
MYSŁOWICE, ul. Kraków,k. 12. Tel. nr. 44.1477-8

Dnia 11 marca wychodząc z cu
kierni Warszawskiej o 8 wieczór 
do pociągu zgubiłem przy tejże

Portfel czerwony 
z gotówką i legitymacją urzę
dniczą Nr. 37 i biletem mie

sięcznym Ii-ej klasy.
Łaskawego znalazcę proszę o 

zwrot legitymacji do biura Pol
skiego Związku Spirytusowego w 
Sosnowcu, Sobieskiego 8. ^091

llfatiny i nasiadówki poleca zakład 
•” blacharsko mechaniczny B. Peł

ka, Sosnowiec ul. Długa nr. 22 
1463-12

Corzedam dom pny ul. Kościelnej 
w Czeladzi i sześć morgów grun

tu w mniejszych i większych kawał
kach. Wiadomość: Czeladź, Rynek IG. 
Teodor Miodyński. 1581-2
IZontuary, półki, szyld duży w dob- 

rym stanie kupię 2araz. Wiado
mość Będzin, calski. 1583-2 
'Tabaczną koncesję do prowadzenia 
* poszukuje zaraz, wiadomość Bę

dzin, Salski. 1582-2
Sayny normalne 125 mm. iewosky 

20 kilogramowe używane, lecz 
zupełnie dobre, okazyjnie poleca: 
T wo „Esper*, Będzin, ul. Kolłataja 
24, telefon 40. ' 1585-2
Cprzedam otomany, kozetki pluszo- 

we i gobelinowe, także łóżka do 
składania. Sosnowiec, Kołłątaja 10 
parter. 1580 3
JZupię maszynę do skubania trawy. 
*“• 8-jsnow.ee, Kołłątaia 10 parter.

1590-1 •

A carat kinematograficzny „Kok* do 
sprzedania ew. zamieni na mar 

szynę co pisania w dobrym stanie. 
Wiadomość: Dom Ludowy ul.Jasna 26 

1605 3

Posady i prace.
Zaofiarowane 4 grusze ca w/taz. |

przemysłowiec, katolik, po- 
* szukuje miłej, ładnej pan
ny do lat 22, Cel matry
monialny. Zgłoszenia do a.lm. 
„iskra* pod „Kobietka*.

.574-1
rhcąc otworzyć w Zagłębiu pra. 
** cownię ubiorów damskich poszu
kuję wspólniczki z mieszkaniem. Fa
chowości nie wymagam-. Zgłuszenia 
w , skrze* Będzin. ” 1583-1
Dana złodzieia, który 7 bm. przy 
** wsiadaniu do pociągu - w stronę 
Ząbkowic wyciągnął mi portfel z 
kieszeni płaszcza uprzejmie proszę 
odes-aC go do biura Knichuwieckiegc 
Sosnowiec Małachowskiego V, doku- 
menta znajdujące się w portfem gdyż

■ są one mu niepotrzebne, bo ic obecnie 
unieważniam. Gotówkę zatrzyma jako 
wynagrodzenie. Witold Frankiewicz. 

1617-2

Uczeń VI klasy udziela korepetycji. 
Łaskawe zg.oszema do admini

stracji Iskry dla „Ucznia*. 1626 
Zgubiono torebkę skórzaną z pa* 

szpoitem na imię Kazimiery Po- 
piawsidei oraz tłucze i pieniądze. Ła
skawego znalazcę proszę zwiócić za 
wynagrodzeniem ul. Warszawska 20 
11 piętro. 1621

(Zgubione dokumenty.
3 musze za wyraz.

Wyrek w mieni KieczypMpolitei Fo.sklei.
Sąd pokoju w Olkuszu na pubłicznem posiedzeń u dnia 6 go 

lutego 1924 r., rozpoznawał sprawę Marjanny Framkowej, oskarżo
nej z art. 19 ust. o lichwie i uznając winę oskarżonej za udowod
nioną na zasadzie § 119 U. P. K. i art. 19 ust. z dnia 2 go lipca 
192o roku arL 59 k. k. art. 62 przep. o opł. sąd. postanawia: mie
szkankę m. Olkusza Marjannę Franikową, wdowę, lat 5o, skazać na 
grzywnę dziesięciu miljonów marek z zamianą na areszt przez p.ęć 
uni, oraz na areszt przez trzy dni i na zapłacenie 1,000,000 marek 
opiaty sądowej. Powyższy wyrok wydrukować w jednym z najbar 
oziej. rozpowszechnionym dzienniku „Iskra* na koszt skazanej i wy
wiesić na drzwiach zakładu na przeciąg 14 dni.

. , Sędzia pokoju (—) Sen dra.
Ławnicy: (—) Józef Świątek, (—) Słomski.

|. uroime ogłoszenia.}
Kupno i sprzedaż.

4 grosze za wyraz.|

16o8

Cprzedam otomanę, dywanową, piu- 
szową, gobelinową, ko^eiki i ma

terace. Sosnowiec, Kołłątaja 10 oficy
na U piętro. 1576
Do sprzedania futro w dobrym sta

nic, zegarek złoty z dewizka., 
ołtarzyk do saloniku. Wiadomość So
bieskiego 25. Piwiarnia Wieczorka. 

1560-1

I.
Potrzeba dwu tkaczy do ręcznych 

warsztatów obznajmionycn ze 
snuciem. Zgiaszać się do fabryki wa 

ty |. Palusiński, Sosnowiec - Sro 
duła. 1575 5
potrzebny subjekt fryzjerski zaraz 
* lub od 1 kwietnia. Będzin, Mała
chowskiego 52, Kwtncinski. 1580-1 
Potrzebna jest zdolna ekspedientka 

z praktyką dó sklepu rzeźniczego. 
Warszawska 14. 15al-l
Potrzebna panienka do szycia bie

lizny od zaraz. Sosnowiec, M«- 
drzejowska 29 iii p. lou2-2 
Handlowicc-bucnalter potrzebny od 

•zaraz. Zgłaszać się do inż. Ba
bińskiego, 3 Maja 15, biuro technicz- 
no-hanalowe. 1625

Sadowski Paweł zgubił legitymację 
od wypłaty wydaną prze« kop' 

„Flora*. 1501-2
Z ag nęła książeczka kasy chorych 

wydana w Dąorowie na imię 
Leopuu wawrzyn.ee. 1559-1 
Samico Stanisław zgubił kontramar- 

kę wydaną przez nop. „Hr. Re
nard*. 16u2
ikA/mcentemu Ciesińśkiemu skra- 
•* dziono portfel zawieraiący ksią
żkę wejskuwą wyd. przez kum. uzu
pełnień w rtńczowie, pieniądze i no
tes. i6u3-3
Oomuald Ruszkiewicz zguOił tym- 
*' czasową legitymację wyd. przez 
mag. m. aosnuwca. 1600-3
Anna Ceiftorzyńska zgubiła książkę 

kasy cnorycn. Iol2
R jurocie Lange skradziono dowód 
** osobisty wydany przez star, w 
Olkuszu. 1613-3
I ektie francuskiego dam za ooiaćv. 

Wiadomość: „iskra* sosnowiec. 
1622

Wyoawca: Amc, r-wo i W/4d*di&<3 .óąrjdf /MGJjJ.u* *<1 1

jsnow.ee
wawrzyn.ee

